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M O N I T O R
Na R. P. 1771.

Nro: LXXX!.
Dnia 9. Października

Naradzanieſie Przyiticiela z  Przyiaciełem^ 
takim ſpojobem ma być Młódź ćwiczo­
na. czy w progach Oyczyzny^ czy w 
Cudzych Kratach* , •

\ V 7 Iadpmo ieft każdemu, żepierwey 
V I ’ za zwyczay rodzić fię ludźmi po­

czynamy, a pocym gorliwi o honor ſwey 
Religii yOyczyzny ftkiemy fię. Bo ina­
czey te dwie Matki nafze kochać nie mo. 
żerny, ieźelibyśmy naturą ludzką obda­
rzeni nie byli, która zofhiąc rozumną 
.przez dufzę, a cieleſną przez ciała, czyni 
nas ludźmi y to ieſzcze madremi dla tey 

l i i i  przy-
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przyczyny, byśmy byli zdolni y Oy- 
czyżnie y Religij zadoſyć czynić, cze­
mu zaś wfzyftkiemu nie wydolamy, ie- 
zeli około dzieła, a podobno w ludz- f 
kich ſprawach nay więkſzego, to ieft 
młodzi wychowania (iz ktorey y O y- 
czyzna Obywntelow, y Religia obroń­
ców miewa) chodzić nie będziemy. 
Jeft mówię naywiękſzc dzieło, Młodzi 
wychowanie, a tę prawdę obiaśniaią 
iuz nie moie, ale Starodawnych Mędr­
ców powieści. O to Krates Filozof 
napomina Rodziców, aby więcey ftara- i 
nia w wychowaniu dzieci, niż w zbie­
raniu dla nich pieniędzy przykładali. 
Oto Aryftoteles Kodzicow w ćwicze­
niu dziatek pieczołowitych, wiekſzego s 
pofzanowania godnych być mniema, 
niżli tych, którzy tylko fwych Synów 
na świat wydali, daiąc tego racye, że 
od tych iycie, a ód onycfe zaś ſpoſob 
ućzciwego życia bez wątpienia maią. 
O to  Anacharsis żądzą mądrości zapa­
lony zwiedzaiąc Grecyą, gdy w nie-
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znacznym miafteczku dobrze ćwiczą­
cego Młódź Męża napadł, koniec piel­
grzymowania ſwęgo uczynił, mniemaiąc 

j iż ſzukaną crofldiyde mądrość iuz zna*
I lazł. Tak fobie Starodawni Mędrco-

wie wychowanie ważyli. Y nie dzi w, 
-wyrazić albowiem trudno, iaką za­
niedbane Młodzi ćwiczenie światu 
niemal całemu ſzkodę przynioilo. Jzali 
dla nie doftatku dowcipow ? wfzakze 
w. WloſUiey ziemi pierw fze podobno 
na świat wychodziły* Ponieważ ża­
dnemu tayno nie ieft, iż przyrodzona 
piękność po śmierci Cycerona okwitac 
poczęła. Lecz in^ą tey grubomowno* 
ści przyczynę wynalazł Kwintylian, iui  
gnuśność m łodzieży, która ftarodą* 
wnych KrafoniówcóW zarzuciła, iuż za­
niedbanie Rodziców, którzy Greckim 
ftugom ſynow wychowanie poruczali,iuż 
naoftatek nieumiejętność nauczycielow, 
których cała Krąfpmowflsa nauka tylko 
do przyiemnęgp ,z ludźmi obcowania 
flażącą byłą. Przez co w tak grube
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pogrążona ciemności łacina, że p'awet 
y teraz po łacinie mówiących mgła me 
iako tak zacimia umyfty, iż ftow zło­
tego wieku od sfałfzowunych rozeznar ł 
wać nie umieią. Ale to mnieyſża ſzko- 
da, raczeybym wtftał, aby Chrześcia- 
nie wyborney iaciny, niż prawowier- , 
ney Religii odftąpili, nad tym bardziey 
ubolewać trzeba, że fi? tyle Krolcftw 
kacerftwem zaraziło, gdy nauk y wy­
chowania Młodzi zaniedbano. Więc 
aby y naſzey Oyczyżnie takiey nię za** j 
dano rany, ktorąby potomne wieki 

'• gorzkę opłakiwały,naradzać fi? umyśli­
łem, iakim fpoſobem M todźnia  być 
ćwiczona, a że wzięta do mówienia 
rzecz ieft bardzo obſzerna, to iedynie 
teraz na uwag? podaię, w progach li 
Gyczyftych, czy też w dalekim od nas 
krain ma być Młodzi wychowanie. 

N aradzanie Jię p ierw ſzc . ..
Jefteś u fiebię W. M. Pan prześ wiad­

czony, tak mniemam, że Młódź za­
wfze ieft fkłonną do towarzyftwa, kto- 
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re wfzetkierrii zaraża wyftępkkmi * 
Więc do nabrania takowej przyiażni, 
ani mieyſca ani czaſu pozwalać Mlo- 

ł dzi nie trzeba. Ten zaś zprzyiaznić 
fię nie może, któremu czas tylko przey- 
rzenia fię ieft pozwolony, a zaś towa- 
rzyftwo lednego y drugiego przywita’1 
nia potrzebnie . Ztowarzyſzyć fię z 
kim nie tygodniowa ieft praca, wſzalt- 
że co raz odmieniane mieyfce, prze­
rywa fig czas do zabrania przyiażni, 

j Przyiechawſzy bowiem do iakiego Mia-
i fta Pan miody, niech fię tylpo prżey- 

rzy , niech przednich Panów pozdra­
wia, a wnet mieyſca nie zagrzewaiąc 
do innego krain iedzie, iuż ten przy- 
iacielftwa przyiąć, iak drzewo korzenić 
fig, ktote z mieyſca na mieyfce przefa- 
dzaią, nie riioże, owſzern przegląda- 
iac fig w cnotach rożnych Narodow, 
nabędzie im podobnych obyczaiow. 
Albowiem każdy naród ma oſobne u -  
mieiętności w których fię ćwięz.y. la­
k o  więc ubogi od wielu maiętniey-*

ſzych
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ſzych biorąc po trochę, więcey mieć, 
niżeli z nich każdy może, tak miodź 
umieiętności od ty.ch y owych Naro­
dów zabieraiąc, w mądrość obfitować 
powinna. A zatym wielką ſzkodę czy­
nią Rzpltey y fwemu domowi, którzy 
z takiego dobra ſynow wyzuwaią, za- 
trzymuiąc ich w domu, ą nie wiedzą 
co na tym zależy, aby y Oyczyzna 
miała dobre ſąſjady, y domy mocną 
podporę, co iednak idzie z wychowa* 
n i a , v

Odpowfedz na to naradzanieJię.

Każdy przyznać muſi, iż złe przy­
kłady fą początkiem do wfżelkich nie­
cnot, tak dalece, iż cnotliwym być 
między niecnotiiwemi za wyftępek po­
dobno fobie nie iedenby poczytał. 
Od tey iednak zarazy irmiemafz W, 
M. Pan że młódź nie^ipna uniknie 
przez częfte nawidzania coraz innych

Kra-
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K.raiow: Mowiſz bowiem Wafzeć
Mci Pan iż przyiachawſzy do ialue* 
go Mi aft a Pan Miody, niech tam 

* mieyfca nie zagrzewaiąq przeyrzawſzy 
fi? daley iedzie, a tak ż nikim zprzy- 
iaznić li? nie może? toć tedy ieśiiby 
kto chc-ial nabyć rtikdrości, przybrać 
ftę w cnoty, dofyć mu będzie z\vie~ 
dzićKroieftwa, widzieć Akademie, po- 
Ituchać raz y drugi Nauczycielow, tak 
bowiem W. M. Pa ii dowodziſż, niech %  
tylko przeyrza a daley iadą. Lecz ie- 

l żeli doſyć czaſu maiązwdedzaiąc inne 
coraz kraie do nabycia' mądrością beż 
wątpienia y do wTzelkich Wyftępkow, 
zwiaſzcża rozwięzleyft których y w do­
mu upilnować niemożna*,* Dyńa pobo­
żnych Rodziców córka, przypatrzywfzy 
fif trochę cżudzoziemflsim wSychemie o- 
byczaiom, z utratą naydroſzey cnoty po­
wróciła. Mniey zaifte czaſu trzeba na 
niecnoty, niż ęnoty y mądrości naby­
cie, a to dla tego że łatwy ieft pochop 
Młodzi do złego, która fię nie umie

po-
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powściągnąć od podeyrzaney rwfpote- 
czności, y ſproſnych poftępkow częścią 
dla nic doftatku doſkonałego rozſądkuj 
który z latami przychodzi, częścią dla 
tey dzielności, którą złe mają przykła­
dy, a zatym prędzey niebespieczeń- 
ſtwa nie uydzie, aż ſromotnie zginie* 
Więc żeby fię PP. M lodzi cudzych 
Narodow wyftępkami nie zarażali, ra­
dzę ich zatrzymać w fzkołach Oyczy- 
ftych, bo choćby fię poty ni tyfiąc sim Na- 
uczycielow do wykorzenienia takowych 
niecnot przydało, praca daremna bę­
dzie. JEtas prima pofl tinUuram volu- 
ptatisy agre alium colorcm btbit, napiſat 
H ifto ryk , a nie omylny Ducha Świę­
tego wyrok: do czego fię kto przyu* 
czy z młodu, to wnim na ftarość trwa.

Rcjzta w najłępuiącym Monitorze.


